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Temat pracy: „Praca zawodowa, czas wolny 

i wypoczynek ludzi dorosłych”.
W rozwoju każdego człowieka ważną rolę odgrywaj ą różnorodne czynniki,
czy to środowiskowe, czy genetyczne, czy też w końcu własna działalność.
W każdym okresie swojego życia, jednostka ludzka, poprzez swoje czynności
lub działania odgrywa rolę w kształtowaniu samego siebie. Staje się coraz
bardziej wytworem swoich działań.

W moich rozważaniach mam na myśli przede wszystkim człowieka
dorosłego, którego główną działalnością jest praca zawodowa oraz udział
w życiu społecznym, głównie rodzinnym, politycznym, kulturalnym
i samorządowym.

„Praca zawodowa poprzedzona jest z zasady wyuczeniem się zawodu, a więc
przygotowaniem do wykonywania czynności wyodrębnionych na skutek
podziału pracy. Zawód wymaga opanowania przez człowieka odpowiednich
umiejętności i nawyków, zdobycia niezbędnej wiedzy i ukształtowania takich
cech osobowości, które będą ważnym warunkiem wykonywania zadań
zawodowych uznawanych społecznie.

W toku wykonywania zadań zawodowych następuje rozwój zawodowy
człowieka. Wspomaganie tej działalności przez stałe podnoszenie wiedzy
i zdobywanie nowych umiejętności, pozwala stawać się coraz bardziej
wykwalifikowanym  i  kompetentnym  pracownikiem  i  pełniejszym
człowiekiem." 1)
Rola pracy jako „celowej działalności człowieka polegającej na
przekształceniu dóbr przyrody i przystosowanie ich do zaspakajania potrzeb
ludzkich" 2), jest w życiu współczesnego człowieka ogromna.

„Stanowi ona niezbędny warunek egzystencji, wyznacznik miejsca
człowieka w społeczeństwie, czynnik kształtujący osobowość ; wpływa na
fizyczny rozwój człowieka, wyzwala jego inicjatywę i twórczą aktywność
myślową, dostarcza przeżyć estetycznych, przynosi radość i zadowolenie, ale
stanowi też niekiedy źródło ludzkich trudności, zmartwień i niepowodzeń." 3)
W związku z tak dużym znaczeniem pracy w naszym życiu jest ona
problemem, którym zajmuje się wiele dyscyplin pedagogicznych, m. in.
Dostatecznie już utrwalona andragogika jak i stosunkowo młoda pedagogika
pracy.

Zakres andragogiki jako nauki o problemach pedagogicznych człowieka
dorosłego obejmuje wg prof. Z. Wiatrowskiego:
„- kompensację braków w wykształceniu dorosłych,

- poszerzenie wykształcenia ogólnego i zawodowego,

- wprowadzenie człowieka dorosłego w krąg życia społecznego
i kulturalnego,

- regenerowanie sił fizycznych i psychicznych ludzi dorosłych,

- doskonalenie ich funkcjonowania w różnych sytuacjach życia,

- nieustanne rozwijanie i doskonalenie osobowości każdego człowieka." 4)
Natomiast pedagogika pracy traktuje o problemach pedagogicznych
człowieka, który pracuje zawodowo.
I tu tkwi zasadnicza różnica między w/w dyscyplinami.
Jedna z nich traktuje o człowieku dorosłym, druga zaś o człowieku
pracującym. Nie należy utożsamiać tych dwóch pojęć, ponieważ między ich
zakresami treściowymi zachodzi stosunek logiczny, zwany krzyżowaniem się
zakresów. Człowiek dorosły nie musi być człowiekiem pracującym
i odwrotnie, człowiek pracujący może nie być jeszcze dorosłym.
„Pedagogika pracy wraz z andragogika analizują m. in. takie zagadnienia,
jak: sytuacja człowieka w warunkach pracy, przemiany w zawodach
i specjalnościach, potrzeby rynku pracy w kontekście edukacji, dóbr treści
kształcenia zawodowego w kontekście celów, związek treści kształcenia
zawodowego z metodami, formami i zapleczem dydaktycznym, przydatność
zawodowa absolwentów szkół i  innych  ośrodków przygotowania
zawodowego, głównie w powiązaniu z wynikiem pracy."

Zajmując się m. in. relacją człowiek - praca, dyscypliny te pomagają
pedagogom, socjologom, psychologom i innym przedstawicielom nauki na
dogłębne poznanie prawd rządzących procesami pracy, a przez to lepsze
zrozumienie ludzi pracy i ich potrzeb. Umożliwiają nie tylko kierowanie ich
rozwojem, ale również umiejętne dostosowanie warunków pracy do ich
potrzeb. Nie każdy z ludzi jest w stanie wyznaczyć sobie granicę między
rozsądnym gospodarowaniem swoimi możliwościami a „zatopieniem się"

w pracy nie koniecznie ze skutkiem społecznie pożądanym. Umiejętność
właściwego rozłożenia sił własnego organizmu jest dużą sztuką, do której
osiągnięcia każdy powinien dążyć. „Zdarzają się z pewnością tacy fanatycy
pracy, dla których jest ona wartością autoteliczną, najwyższą, regulującą
całość postępowania. Praca stanowi dla takich jednostek nieraz ucieczkę od
wszelkich życiowych konfliktów." 6) Postawa taka jest może pożądana

z punktu widzenia pracodawcy, ale na pewno nie z punktu widzenia pedagoga
pracy, czy też andragoga. Dlatego oni właśnie dążyć będą do tego, aby
człowiek dorosły, pracujący zawodowo, posiadał na tyle dużo czasu wolnego,
aby pozwolił on im, i na wypoczynek, i na doskonalenie swojej osobowości,
poprzez podnoszenie kwalifikacji zawodowych czy uczestnictwo w innych
formach spędzania czasu wolnego.

I tu dochodzę do reszty pojęć zawartych w temacie mojej pracy,
a mianowicie do czasu wolnego i wypoczynku. Wymieniam je obok siebie,
bo są one niejako ze sobą powiązane, co w dalszym ciągu tej pracy postaram
się udowodnić.

Zagadnienie czasu wolnego stało się we współczesnych warunkach jednym
z bardziej istotnych problemów społeczno-wychowawczych. „Wprowadzenie
automatyzacji procesów produkcyjnych i naukowej organizacji pracy (...)
przyczynia się do tego, że ludzie pracy dysponują coraz większą ilością czasu
wolnego." 7)
Problem wzrostu czasu wolnego ma dwa aspekty:

definicji czasu wolnego. Jedną z nich, opierającą się na empirycznych
badaniach, jest definicja wybitnego francuskiego socjologa Joffrea
Dumazediera. W jego pojęciu czas wolny są to „wszelkie zajęcia, którym
każdy człowiek może się oddawać dobrowolnie - poza zajęciami
koniecznymi i obowiązkowymi, zawodowymi, rodzinnymi czy społecznymi -
dla odpoczynku, rozrywki czy rozwoju osobowości." 12)
W literaturze obcej znaleźć możemy jednak jeszcze inne, odmienne
określenia czasu wolnego. Na przykład w pozycji „Wiedza o pracy ludzkiej",
znajdujemy definicję mówiącą o tym, że czas wolny jest to „czas poza pracą,
zużytkowany na naukę i podnoszenie kwalifikacji, na pracę społeczną,
wypoczynek itp."'^ , lub też jako „ta część czasu poza pracą, która jest wolna
od wykonywania wszelkiego rodzaju niezbędnych obowiązków."'^
Jednak najpełniej, moim zdaniem, pojęcie czasu wolnego definiuje
pedagogika dorosłych, która mówi, że jest to „taki czas, który pozostaje
jednostce po zaspokojeniu elementarnych potrzeb organizmu, wypełnieniu
obowiązków domowych, rodzinnych i zarobkowych, czas, w którym może
ona zachowywać się i wykonywać czynności według swojego upodobania,
podejmować je dobrowolnie dla odpoczynku, przyjemności, w celu rozwoju
własnej osobowości lub poświęcać się działalności społecznej."''^
Czas wolny właśnie tak pojmowany wydaje się być życiową koniecznością
każdego człowieka, związaną przede wszystkim z potrzebą odpoczynku
i odprężenia po pracy. W procesie pracy człowiek zużytkowuje energię, którą
powinien niejako uzupełniać w czasie od niej wolnym, w czasie który stwarza
człowiekowi specyficzne warunki do rozwoju, zaś rozwój jednostki jest m.in.
jednym z ważniejszych czynników podnoszenia wydajności pracy. Nie da się
więc ukryć, że istnieje sprzężenie, i to w miarę ścisłe pracy człowieka z jego
wolnym czasem. Toteż mając na uwadze prawidłowe funkcjonowanie
człowieka nie można oddzielić jednego od drugiego.

Przy takim spojrzeniu na sprawę, niezmiernie ważnym wydają się być
formy wykorzystywania czasu wolnego. Czy rekompensują one wysiłek
wkładany w pracę? W jakiej mierze wpływają na rozwój jednostki, na jej
zachowanie, postępowanie czy wyniki w pracy. Pokuszę się tutaj
o kwalifikację zajęć, którymi może być wypełniony czas wolny ludzi
dorosłych. Według kryterium funkcjonalnego proponowanego przez
T. Wujka, dzielimy je na: wypoczynek, rozrywkę i rozwój osobowości.
W tym momencie pojawia się trzeci element składowy tytułu mojej pracy,
mianowicie określenie-wypoczynek, które podobnie jak praca zawodowa,
pozostaje w ścisłym związku z pojęciem czas wolny.

T. W. Nowacki uważa, że wszystkie stany, które przeżywane są przez
jednostkę dzielić należy, na stany działania i stany wypoczynku, przy czym
wyróżnia tu wypoczynek bierny i czynny. Wypoczynek bierny to przede
wszystkim sen w którym funkcjonowanie świadomości ludzkiej jest
zawieszone. W momencie kiedy człowiek powraca do stanu przytomności
może lub chce przejawiać jakąś działalność. Zawieszenie wszelkiej bowiem
działalności może występować przy pełnym relaksie i całkowitym wyłączeniu
się z bieżącego toku zdarzeń. Taki rodzaj wypoczynku pozostaje w opozycji
do jakiegokolwiek działania- a więc również do wypoczynku czynnego, który
polega na zmianie rodzaju działania-gdyż pełny relaks jest powstrzymaniem
się od wszelkiego rodzaju działania.

Bardzo często zdarza się, że ludzie, których zmęczył wysiłek umysłowy
wypoczywają przez zwolnienie funkcjonowania pewnych partii układu
nerwowego czy grup mięśniowych, a „zatrudniają" w tym czasie inne.
Pracują w ogródku, uprawiają sport czy nawet rozrywki umysłowe. Taki
wypoczynek jest także działaniem, które polega jednak na zmianie jego
rodzaju. Ten rodzaj wypoczynku nazywać będziemy wypoczynkiem
czynnym. Jest on wypoczynkiem względnym w porównaniu do wypoczynku

o charakterze integralnym, utożsamianym z powstrzymywaniem się od
wszelkiego rodzaju działania

„Przy wypoczynku względnym mamy do czynienia z regeneracją systemu
nerwowego przy jednoczesnym obciążeniu układu energetycznego, co zresztą
przy niewielkich wydatkach energii sprzyja polepszeniu stanu całego
organizmu." 16)
Przy planowaniu formy spędzania czasu wolnego, jaki pozostaje
człowiekowi do zagospodarowania, winien on brać pod uwagę możliwość
przeznaczenia pewnej jego części na szeroko pojęty rozwój osobowości. Nie
tylko więc odpoczynek, bierny czy aktywny, ale również zaspokajanie
zainteresowań, dążeń twórczych, doskonalenie siebie w określonej dziedzinie
wiedzy, sztuki czy techniki, zaspokajanie potrzeby samo rozwoju, ale i
potrzeby przydatności, rywalizacji i działania.

Wiadomo, że na sposób w jaki dany człowiek spędzać będzie swój czas
wolny, wpływa wiele czynników, często od niego samego niezależnych. Do
ogółu tych czynników zaliczyć należy: wiek, płeć, wykształcenie, zawód,
sytuację rodzinną, miejsce zamieszkania, stan zamożności, osobiste
upodobania, zainteresowania itp. Ważną, na przykład, rolę odgrywa miejsce
zamieszkania i stopa życiowa ludności. Istnieją bowiem znaczące różnice
między warunkami życia mieszkańców wsi, czy małych miast a ludzi z
wielkich aglomeracji. W dużych miastach, gdzie infrastruktura społeczna jest
najlepiej rozwinięta, również najszerszy jest wachlarz możliwości
zaspokajania potrzeb w czasie wolnym.

Wydaje mi się jednak, że najważniejszy czynnik warunkujący społecznie
pożądany rodzaj spędzania czasu wolnego tkwi w samym człowieku. W jaki
sposób został on przygotowany przez całe swoje życie, do racjonalnego
wykorzystania czasu, który zostaje mu po uwolnieniu się od zawodowych
obowiązków. Od tego, myślę, zależy jak procentowo kształtować się będą:

wypoczynek bierny, wypoczynek czynny czy zajęcia rozwijające osobowość
człowieka.

W powyższej pracy starałem się ukazać zależności między pracą
zawodową, czasem wolnym a wypoczynkiem człowieka dorosłego.
Wykazałem jak ściśle te pojęcia są ze sobą związane, jak od siebie
współzależną. Pracując zawodowo, każdy człowiek, po wykonaniu pracy,
dysponuje czasem wolnym. Ile tego czasu poświęcimy na wypoczynek zależy
tylko od samego człowieka. Jednak pewnikiem jest, że musimy jego część, na
pewno, przeznaczyć na wypoczynek, chociażby bierny jak i sen.

W moim przypadku, człowieka pracującego i uczącego się, znaczna część
czasu wolnego przypada na rozwój osobowości, tzn. studiowanie literatury,
pisanie tekstów o tematyce związanej z kierunkiem studiów, ciągłe
odkrywanie możliwości jakie stwarza komputer, dyskusje ze znajomymi i i
przyjaciółmi itp. łtd. O wiele miej czasu poświęcam na sen, który pozwala mi
zregenerować siły fizyczne i psychiczne organizmu, a już zupełnie znikoma
część mojego czasu wolnego przypada na wypoczynek aktywny. Na pewno
jednak zmienia się te relacje w chwili zakończenia studiów i otrzymania
dyplomu. Planuję, wówczas więcej czasu poświęcać na odpoczynek czynny,
bierny, a proporcjonalnie mniej na rozwój osobowości.
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